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Wczoraj  rozeszła  się wiaść Że z,acny Patry- 
ota W  in c en ty  N iernoiow ski będzie mianowa­
nym zastępcą Ministra spraw wewnę:,  w miej ­
sce Toro: ■Łubieńskiego, -r- Yt czoraj ws ztai 1' do 
W a rsza w y  -/.Sochaczewa  nowo utworzony 3ci 
Bataljon Igo Pułku Strzelców pieszych.  Lud 
z radością witał tych Rodaków z takim pośpie­
chem tworzących nowy hufiec obrońców Oj ­
czyzny . — Wczoraj  doniesiono ze były Wice  
Prezy:  L u b o w id zk i  znajduje się w Klasztorze 
S a k ia m e r i tch , natychmiast  otoczono Klasztor,  
nastąpi ła ścisła r ew iz ja ,  lecz tam znajdowała 
się tylko iego Jena i dzieci.

rL  woli D y k ta to ra , Rada Najwyższą Naro: 
chcąc zapewnić pomoc i pośpiech w u m un d u­
rowaniu się Urzędnikom publicznym z S łu ż ­
by Cywil i’ej dowojskowej przechodzącym,  u 
poważniła pod dniem 5 b: m: Kommissją Rząd: 
przychodów i Skarbu aby tym Urzędnikom k tó ­
rzy się do Wojska  zaciągaią za złożeniem n ie ­
zaprzeczonego dowodu,  pensja Etatowa za mie­
siąc Grudzień r. z. bez potrącr.uia 3cicj części 
wypłaconą była.

Podp.uh 14 'y lelyńsh i wróc i ł  z Pete rsburga .
Kwestarki  zb j f i ai ące  składki  dla żon i dzia­

t e k ,  powołanych do walki dymis jonowanych 
żołnierzy , hojne zebrały ofiary. J le dotąd 
wiadomo,  znaczniejsze kwoty są:  od Moic -  
wodziny Ci u łukowskie j  zł .  500 , tyleż od ł5. 
fL-.i-.kc f abrykanta  kilek,  tyleż od P.  JanaszU  
obywatela ulicy Solec. Między fantami odzna­
czała się piękne dywany ofiarowane przez P. 
GSsjzrotru. —  Jedna z Jcuerałowyeh Res-  
•yjskish k te i’u wyieskiily z VI arszawy wraz

z mę żam i ,  p rzys ła ł a  onegaj list do swej p rzy­
jaciółki  w W ars za: donosząc,  ż.e t iudność za ­
chodzi aby mogły udać się do P etersburga  i 
zbierają  się w R y d ze .  —  Wyjechałyonegdaj  
z W arszawy Jeuerałowa K oło lów  i Górki Skry-  
biekiego  do B rześc ia , a Jencrafowa l io te c k a  
z Dziećmi do D rezna. —  Podpułkownik Ar- 
tytle: Kon: K onarsk i cały swój zapas żywno­
ści , materjałów Artyl:  lazaretowych i innych 
potrzeb wojskowych odda ł  ojczyźnie.  —  Gaze,  
ty zagraniczne donoązą, ż.c w R zym ie  było 
zaburzenie,  osoby rodziny N apo leona  miały 
być iej powodem; onegdaj ieden z domów hau: 
Warszaw: odebra ł  list z Rzymu,  późniejszej da­
ty,  w k tórym niema wzmianki o zaburzeniu.  
Proszą Rzymianie o obszerne doniesienia o 
naszej rewolucji,  gdyż w lej starożytnej stoli, 
cy są ieszcze liczni przyjaciele naszych L eg jo -  
n istów .— W  M erk u rym  s ą  następuiące wiado­
mości z G a lic ji : W  Państwie Austr:  komory 
celne i dominja pod d. ID Pażdz: r.  Z. uwiado­
mione zostały przez Cyrkularz urzędowy,  że 
b roń palną i sieczną,  saletrę,  s iarkę i ołów bez 
żadnej  opłaty za granicę wywozić wolno, co 
poprzednio wzbrouionem było.  C yr ko la rz t e s  
dopiero 20 Grud:  r.  z. ogłoszonym został.  Ko­
nie z Austrji  za granicę,  za opłatą 7miu grajca­
rów wyprowadzać wolno. Akademicy Lwów* 
scy  tchnący duchem patryotycznym w miejscu 
J4 y s o k i Z a m e k  zwanym wywiesili chorągion 
w kolorach narodowych a napisem: kk ita jeśe  
P o la c y . W  początkach Grudnia  kazał  rząd 
wszystkich Akademików L w ow skich  obliezye,  
pógjuaj d .3go  lioząs ich po w .oraj* znalazł Ji«
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cz b ę  o 2 00  mniejsza;,  k tor i i ,  iak publ i czność  
t w i e r d z i ,  do s zer egów wojska Pol sk i ego  p o ­
sp i eszyć  mia ł a ,  W  tych czasach w i ę d n ą  Nie- 
da ie tg  -  • w Kościele  S. M a rc in a  w e
L w ow ie- . . . . . . . . .  _-i ' . od  słów:  „ C z a s
rodacy  z r zuc i ć  ka jda ny  nas ciążące i poł ączyć  
się z R o d a k a m i11 Lecz. by ‘ p

' •Zna , )y  za  ;  : i o d e s ł a n y  d o
? '  .....  Konsysfui ące  w o j s k o , czy to w
kos ,  act/,  czy po  kwa te r ach ,  odbi er a  upo­
m n i en i a  o dochowanie  p r zys ięg i  Cesarzowi .  
D o s t a ł o  o s t r e  ł a d u n k i  i ciągłe ma  p r zy  s„b ie  
b r o n  nab i t ą .  4  pułki . śc iąga j ą  się pod K r a k t x v .

P ie n ia  uczuc w o ln ych  P o la k ó w  , to iest * 
Po lonez  K o śc iu szk i Marsz  Xcia J o ze fa  i Ma­
zu r  D ą b ro w sk ie g o  wyszły  w sk ł adz i e  K lu k ó w -  
sk icgo  ,  cena  wszystkich'  3ch sz tuk w j ed n y m  
exemplarz. i i  I z ł .  Szanow ne Polki  , k t ó r e  w 
czasie ucisku Ojczyzny  naszej  irieiriiały spo­
sobnośc i  nucić tych drogi ch  każ dem u  Po l ako ­
wi p ien i ,  ponieważ  b y ły  zakazane ,  mogą k o ­
rzys t ać  z n in i e j s zego  wydania .

Ha tal jon  5 Gwardj i  'Ruchomej,  konsys tui ą-  
cy  w Ł ę c z y c y  s k ł ad a  najczulsze podz i ękowa­
n i e  W  W .  L udw ic e  i Pelagj i  S z c z a w i ń s k i m  
Siostrom-,  za n a d e s ł a n i e  ( bezkni c i ine)  kilku-* 
nas tu funtów szarpi .  Młode  Pat i  yotki 1 \ y v -ło 
na jp i e rwsze  z całego Obwod u ,  r aczyłyśc i e po- ' 
m n ą c ,  że i w dob re j  spr awie można być r annym 
i że  s za rp i e  do zagoić nie r an  są p o t r z e b n e /

k a l i x t  Korzewski- Adju t an t  Regimen t ar za  l i r ;  
S o l t y k a  p o  ukończonej .  W o jn i e ,  odda ie  na  
własnoąć  w  do b ra ch  swych C hojno  w W d z tw ie  
P ł o c k , e m  sy tuowanych ,  6 morgów miary  Pols;  
r o l i ,  Każdemu Ochotn ikowi  lub  powołanemu  z. 
t ychże  d ó b r  do w o j s k a ,  a to bez  iakiejkoł -  
wrek  o p ł a t y  czyńszu  l ub  obowiązku  roboc iz -  
n j  z wy łącze n i e m p rawa propinacj i .

R e fe r e n d a r z  S tanu Nad ;  C h łed o w sh i  wez­
wany  został do p racowan ia  w W yd z i a l e  D y ­

p loma t ycz ny m R a dy  Naj ;  nar :  Ta*  Rada  m i a ­
nowa ła  P P .  A u n a t ta ,  Prof e ssor s  Uni; W a r s z -  
Sek  i etai  zem R e d a k to r e m  p ro toko łów  jej  p „ .  
s r edzi en ;  M » k i o So Zas t ępcą  Kommissar za  
Obwo;  Lubcf: ;  Tom:  l i r a :  Z a łu sk ie g o  Za s te -  
pcą Kommis sa rza  Obwo:  S i edl ec : ,  J ana  R £ .  
s z n ż a r s k i e g o  Zast ępcą  Kommis sa r za  O bw od u  
l l . l t t skicgo.

w  K a l end a rz u  N iemieck im  w r .  1718  w y .  
sz .1111 w A u szp u rg u , zna jdowały  się p r z e p o ­
wiedn i e  m, c ały  w i e k , o  iest do' r . '
, , ’ .  10 0 zd a r zeń  p ro rokowanych  w tym
K a le n da rz u  sp r awd z i ł o  s i ę ;  szczególnie j  zaś  
o dz is ie j szym r o ku  , co do s ł own ie  „o. iesz-  
c za m y :  „ R o k u  I 830 nas t aną  osobl iwsze wypa-  
d śi; i s k r a  rozpal i  og i eń  nad S e k w a n a .  P ł o ­
m ie ń  ,ak błyskawica,  p r z e l e c i  p r zez  R en , O- 
ch e ,  / /  ts łę ,  K iem .cn , D n ie p r  aż do W o łg i .  
Kok na s t ępny  ieszcze  tego p ło m ie n i a  n i e p . / y -  
gasi . dop i e ro  w r .  1S32 nas t ąpi  powszechna  
r a d o s c ,  u ci sn leni  powstaną ,  hardzi  upad ną ;  
za ia sniem m t r z e n k a  w miejscach w k tó ry ch  
noc t r wa ł a  wiecznie .  G dz i e  s ł ońce  zachodz i ­
ł o  i i w . m o ,  wzn i j dz i e  w na jpr zy i c inn i e j s ze j  
pogodzie  Zj awią  się 4 c h  R o b a / r ó w  , \ J ,  
r y c h  ludzkość  p„w i , a z nicł l  2 o k ; .
l a ™ *  / s ławą iak nie było. od w pro wa dzę !  
m a  Chrzescjai i s twa.  Us taną  mord e r s twa ,  us t a­
na cho roby .  Ale „a po łud n i u  tej  r adości  nie-  
dozna,ą;  t amecznych  mie szkańców czekaia k l e-  

w 0<̂ I' ę tw ien iu .<t *
f  a F / f  ° bU Jzh SeP nnii’ych Króle- stu a Polskiego na Sessji d. 20 r. 1S30 u-
■ZnacT —  UtoSr°Jowany i w kilku  pismach perj.- umieszczony , lecz ieszcze nie.

o g ło szo n y  uczy d o w n ie . U m ieszc za m y  K o p ia . 
—  „ K i e d y  Na ród  n i e g dy ś  wolnymi p ^ e .  
z n y ,  n a d m i a r e m  n i edol i  zmuszonym s i e ' w i ­
dz i  uciec do o s t a tn iego  z p raw Swoich , do 
i r a w a  od pa r c i a  s i ł ą  ucisku; win i en  to Sobi e ,
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win ien  św ia tu ,  aby o zna jm i ł  p r zy czy ny  któ-  
i e  go p r zy wio d ły  do pop i er an i a  o r ęż em świę­
tej sprawy swoiej .  Uczu ły  Jzliy Se jm owe  tg 
p o t r z e b ę  , a pr zys t ępu j ąc  do Rewolucj i  w sto- 

,C.V - 9  Lis topada zd z i a ł ane j  i uznaiąc ią 
Za Narodowa,  pos t anowi ły  k rok  t en  usprawie­
d l iwić w oczach E u ro p y .  Z b y t  są znane  n i e ­
cne zmowy i po twarze  , i awne gwa ł ty  i taie-  
m ne  zd rad y  towarzyszące t r z em  rozb iorom da-  
" o e j  Polski , l l i s tor j a  k tór e j  s t a ł y  się iuz w ła­
snością nacechowa ła  ie p i ę t n em  po li tycznej  
zbrodn i .  ' J edn e j  chwili  n i e  umi lk ł a  uroczysta 
Polaków o gwa ł t  l en  ża łoba ,  nie p r ze s t a ł a  po­
d l ewać  chorągiew bez skazy na czele  walecz­
nych  zas tępów,  a Polak w zb r o j ne m tuł ac twie  
* k ra iny  do kra iny  obnos i ł  unies ione  Bóstwa 
domowe , wołtuł o pomstę  za ich zniewagę i 
'v s z l ache tncm z łudzen iu  k tó r e  ( i nk k a z d a myś l  
w ie lka)  z-aw icdzionein nie b y ł o ,  m n i e m a ł  że 
walcząc za spr awą  wolności ,  za w ła sną  ieszcze 
wa'czy Ojczyznę .  Powsta ł a  ta Ojczyzna ,  a l u ­
bo w1 ciasnym o b r ęb i e  odzyska ł a  Polska z r ąk  
Bohat er a  wieku igzyk,  p r awa ,  swobody,  w ie l ­
k i e  dary ,  większe  ieszcze nadzj e i e .  O d tą d  spr a-  
"■> lego naszą,  k r ew  nasza iego s t a ł a  się w ła ­
snością , a k i edy  go S p r z y m i e r z e ń c y ,  Towa-  
*?-ysze b r o n i ,  Niebo nawet  od s t ąp i ł o ,  wierni  

” ostatka podziel i l i  do Polacy k l ę ską  Boha-  
*f;la > a ta wspólność upadku  wielkiego Męża 
111 eazczęsnego Na rodu  mimowolną  cześć wyci- 

. na samych zwycięzcach.  N i ezb y t  żywo 
iM 1 lo ieszcze to uczuci e,  zb y t  uroczyście  wśród 

Walki p r z y r z e k ł y  Mocarstwa E u ro p y  t r w a ł y m  
| 0,1 zasadach sp rawied l iwośc i  op a r t ym  p ok o ­
tem 
ł

świat obda rz yć ,  aby dzielne się na nowo
np-uni naszemi Kongre s  V» i edeński  nie sta-  

t a l  się p r zyna jmn ie j  os łodzi ć  nowej k r zy wd y  
d \  i ządzonej  Polakom.  Zapewn iono  więc Na-  
*°dowośc i ha nde l  wzaiemny wszystkim ezę- 

c|oin dawne j  Po lski  , a tę  k tó r ą  walka E u r o ­

pe jska  n i ep od l eg ł ą  zas t ała  z t r z ech  s t ron zna­
cznie  zmn ie js zoną ,  oddano z t y tu ł em Króles twa,  
od dz i e lną  Kons ty tuc ją  i wolnością r oz s ze r ze ­
nia ,  pod bezpoś r edn i e  A l exa nd r a  panowanie .  
I ł op e ł n i a i ą c  tych warunków'  n a d a ł  on l i bera l -  
ną  Kons tytuc j ą  Króles twa,  a Polaków pod Ros- 
sj’j sk i em  panowan iem będących  bl i zką  nadz ie -  
ią poł ączen ia  z n i em pocieszył .  Nie b y ły  ie- 
dna k  te da ry  bez p op r zed n i ch  obowiązków z 
tego , bez  ofiar z naszej  s t rony.  P r zed  i w 
czasie s t anowczej  walki świe tne  obi e tn i ce  czy­
n ione  Polał •com pod panowan iem Alexand ra  be-  
t 1 * •t l ą cym ,  podejrzę,  ma r zucane  na zamiary  N a ­

po leona,  ws t r zyma ły  n ie  iednego w dz i a ł a n iu ,  
a ogłoszen ie  się Kró lem Polskim by ło  iedy-  
m e  s p e ł n i e n i e m  dawanych  od dawna p r z y ­
r zeczeń .  Za narodowość  i swobody , dla 
mn ie ma ne g o  pokoiu E u r o p y ,  ż ądano poświę­
cenia  n i e p o d l e g ło ś c i ,  tego p ie rwszego wa­
r u n k u  pol i tycznego 'życia Na rodów.  J ak  
gdy by  m óg ł  is tni eć  t r wa ły  pokój  na uiarz-  
m i en iu  szesnasto mi l j onowego Ludu  o p a r t y ,  
lak gdyby  dzieie świata nie naucza ły  ze po 
na jd ł uż szych  wiekach podb i t e  N a r o dy  odzy-  
skui ą  n i epodl eg ło ść  do iakiej  ich Stwórca  dz i e ­
ląc od innych  i ę zyk iem i obycza i ami  odw ie ­
czn i e  p r zeznaczy ł ,  i akby i ta nauka by ła  dla 
Rządów s t racona ze wyrządzona  k r zyw da ,  czy­
ni  uc i śn ionych  na tn r a lncmi  Sp rzym ie r z eńc ami  
każdego  co p r zec iw  ich c iemięzcom pozost a ­
je.  Ale i te nar zucone dowolnie  warunki  n ie  
zos t ały  do t r zym an ym i ,  wkró tce  p r zekonal i  się 
Polacy że Narodowość i imię Polskie  K ró l e ­
stwu p rzez  Cesar za  Rossyjskiogo na d an e ,  b y ­
ł y  i edyn i e  ponętą  rzuconą  dla ich Braci" pod 
Jnneini  r z ądami  pozost a łych,  zaczepną b ron ią  
pr zec iwko  Państwom ośc i ennym , a czczeni  o- 
mamieniei i i  dla tych k tó r ym zaręczone zosta-  
ł y  > i że pod t emi  Su i ę t e in i  i iniony zami e r zo ­
no zap rowadz ić  pon iżen i e ,  z n ik cz e m n ie n i c  nie-

( * )



Wolnieze,  j i r szysik i ć  ItlęSki i . 'kie d ług i  D e s ­
po tyzm i u t r a t a  godności  człowieka! c iągnie  
s a  śobą.  P l an  t en  wydawać się z aczą ł  p r ze z  
ś rodk i  iak i ch  prZeciw wojsku użyto.  N a j d o ­
tk l iwsze  o b e l g i ,  h ańbi ące  kary , -  wymyślne  
prześ ladowania ,  wszystko pod  pozorerp k a r n o ­
ści wykony wane p r z ez  Nacze lnego wodza,  m i a ­
ł y  na celu wytęp i en i e  tego sz l ache tnego ucZu- 
cśa hono ru ,  tej Narodowej  godności  k tó r a  woj­
ska  nasze cechowała .  Na jdrobni e js ze  równie  
jak  i s to tne  u c h y b i e n i a ,  sain zarzu t  w i n y ,  zai 
wysokie  p rzeciw karności  p r zes t ęps twa poczy ­
t a ne  , obok Sądów wojskowych zu pe łn i e  do ­
wolności  wodza zos tawionych,  uczyn i ł y  go n i e ­
ok re ś lonym p a n e m  życia i hottoru każdego 
wojskowego.  Widz i a no  z o bu rze n i e m wyroki  
sądów t akowych pó k i l kak róć  kassówarie pók i  
nakazanego s topnia  ka ry  nie w ymie rzy ły .  W ie- 
lu opuśc i ł o  Szeregi  , wielu osobistej  ód wo­
dza doznawszy zniewagi  w własnej  krwi  h a ń ­
b ą  sobie  wyrządzoną  z m y w a ło ,  aby okaza ć ,  
że n ie  b rak  męztwa  , ale obawa wystawienia 
ńa  szwank Ojczyzny d ł o ń  mściwą ws t r zyma ła .  
P ie rwszy  Se jm  Króles twa i uroczyste  pono ­
wienie  obi e tn i cy  , ze Dobrodzi e j s two  Kons ty ­
tucji i granicó Państwa do B r a d  itaszych roz ­
c iągn ię te  b ęd ą ,  ożywi ł  na nowo nadzic ie  i Sej -  
imi iąćych p r zyw iód ł  do powolności .  T e n  
b y ł  właśni e  cel  tych o b i e t n i c . . Wo ln oś ć  d r u ­
k u ,  wolne ob rady  by ły  dozwolne poty t y lko ,  
póki  s ze r zy ły  us t awc ie  Ilymri dz i ękczyn i eń  u- 
i a r zmionego Ludu  dla p o tę ż u ego zdobywcy.  
Sko ro  i ednak  po t ym Sejmie  zaczęto w p i ­
smach rozt rząsać  i nar adzać  się nad kr a iowe-  
ini spr awami  , s t ało  się to h a s ł em  dó zap ro ­
wadzenia  najsurowszej  c enzu ry ,  po Se jmie  zaś 
na s t ęp nym  , k tó r y  m i a ł  tez same cele ,  na s t a ­
ł y  p rześ ladowania  Posłów  za zdani a  w i z b i e  
objawione.  Zadziwią  się Kons ty tucy jne  l udy  
Eu rop y  gdy t e r az  d o jd ą  dtt ich wiadomości

s t a r a n n i e  It t ionc z d a r z e n i a ,  z i o d n r j  s t r o n y  na d  
u m i a r k o w a n i e m  z l a k i e m  P o la cy  s w o b o d  t y c h  u-  
z ywal i  , n a d  u s z a n o w a n i e m  l ^ o n a r c h y ,  R e l i g j i  
i O b y c z a i ó w  k t ó r y c h  i e d n e i n  n a w e t  s ł o w e m  
n i e  o b r a z i l i  , a z d r u g i e j  n a d  z ł ą  w i a r ą  w ł a ­
d z y  k t ó r a  n i e t y l k o  s w o b o d y  n a d a n e  w y d z i e r a ,  
a le  z g r o z ę  g w a ł t u  t eg o , na  k a r b  w y u z d a n e j  
w o l n o ś c i  n i e s z c z ę s n e g o  , p a r o d i i  k ł a d z i e .  P o ­
ł ą c z e n i e  na i e d n e m  cżo l e  k o r o n  s a m o d z i e r z -  
cy i k r ó l a  k o n s t y t u c y j n e g o  , b y ł o  p o t w o r e m  
p o l i t y c z n y m ,  k t ó r y  d ł u g o  i s t n ie ć  n i e  m ó g ł ,  
k a ż d y  p r z e w i d y w a ł ,  źe  k r ó l e s t w o  P o l s k i e  i es t  
a lbo  z a w i ą z k i e m  i n s t y t u c j i  l i b e r a l n y c h  dl a  c a ­
ł e g o  i m p e r j u m  r o s s y j s k i e g o  , a l b o  u l e d z  m u ­
si  pod ż e l a z n ą  s a m o w ł a d c ó w  iego praw icą.  Z a ­
g a d k a  ta w k r ó t c e  r o z s t r z y g n i ę t ą  z o s t a ł a .  Żnin­
ie  s i ę ,  źc n a  c h wi lę  C e s a r z  A l e x a n d e r  r o z u ­
m i a ł ,  iż c a ł a  o b s z e r n o ś ć  d e s p o t y c z n e j  w ł a d z y  
z p o p u l a r n o ś c i ą  p r a w  l i b e r a l n y c h  da  s i ę  p o ł ą ­
czy ć  , i że  i c h  p o p i e r a n i e  n o w y  w p ł y w  m n  
z a p e w n i  na  S pr a w y  E u r o p y .  L ec z  w k r ó t c e  p o ­
zna ł * że  w o l n o ś ć  n ie  da  s i ę  p o n i ż y ć  do  s t o ­
p n i a  ś l e p e g o  n a r z ę d z i a  d e Sp o ł y ż i n u  , a o d t ą d  
z o b r o ń c y  s t a ł  się icj  p r z e ś l a d o w c ą .  l ioss ja  
s t r a c i ł a  w s z e l k ą  n a d z i e i ę  ż r ą k  M o n a r - h y  o-  
t r z y m a ć  J a k i e k o l w i e k  e i ę ż k i e g ó  i a r z m a  u l ż e ­
n i e  , a P o l s k a  s t o p n i a m i  zfe vvszyslkich Swobód  
w y z u t ą  b y ć  mia ł a*  Ni e  ó ć i ąg an ó  s ię  b y n a j ­
m n i e j  z w y k o n a n i e m  tego  z a m i a r u ;  W y c h o w a ­
n i e  p u b l i c z n e  s k a ż o n e ,  s y s t e m a t  ó b s k u r a t y z m u  
i i ó r g a n i z o w a n y ,  l u d  i n s t r u k c j i  k t ó r ą  iiiż p o s i a ­
d a ł ,  c a ł e  w o j e w ó d z t w o  r e p r e z e n t a c j i  W r adz i e*  
i z b y  m o ż n o ś c i  s t a n o w i e n i a  b u d ż e t u  p o z b a w i o ­
n e .  Nar zt tca r io  p od a tk i *  z a p r o w a d z o n o  w y s u ­
s z a j ą c e  ź r ó d ł o  b o g ać t w n a r o d o w y c h  m o n o p o -  
I ja ,  a s k a r b  n i e m i  zw i ę k s z o n y  s t a ł  s i ę  p a s t w ą  
n a i e i h n y c h  s ł u ż a l c ó w ,  i z a w r o t n y c h  p o d ż e g a -  
ćzów i n i e c n y c h  s z p i e g ó w .  W  m i e j s c e  o sz c z ę ­
d n oś c i  , o jitórą  t y l o k r o t n i e  d o p o m i n a ł  s i ę  na* 
r ó d  , c iąg l e  p o w i ę k s z a n o  g o r s z ą c y m  sposoberr i
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p e n s j e  u r z ę d n i k ó w ,  d o d a w a n o  i m  o g r o m n e  gra* 
t y t i k a c j e ,  w y m y ś l a n o  m i e j s c a  dla  osob ,  ws zy -  
s t k o ,  a b y  coraz,  b a r d z i e j  z w i ę k s z a ć  p o c z e t  za 
l e ż ą c y c h  od  r z ą d u .  P o bw a rz c ,  s z p i eg o s t w o  . o-  
s io g ł o  s c h r o n i e ń  d o m o w y c h  , z a r a z i ł o  i n d e m  
p r z o n i e w i e r s t w a  s w o b o d ę  r o d z i n n e g o  ż yc i a ,  a 
s t a r o ż y t n a  P o l s k a  g o ś c i n n o ś ć  s t a ł a  się  sid < .n 
na  n i e w i n n y c h .  Z a r ę c z o n a  w o l n o ś ć  o so b i s t a  
z g w a ł c o n a ,  z a p e ł n i a m ' ,  w i ę z i e n i a ,  w o . e n n e  są-  
d y  p o s t a n o w i o n e  n a  c y w i l n e  o s o b y ,  r o z c i ą g a ­
ł y  M-omotne k a r y  na  o b y w a t e l i ,  k t ó r y c h  c a ł ą  
wina  b y ł o  że  d u c h a  i c h a r a k t e r  n a r o d o w y  r a ­
t owa ć  o d  z e p s u c i a  i z g u b y  z a m i e r z y l i .  _ N a ­
d a r e m n i e  n i e k t ó r e  w ł a d z e  i r e p r e z e n t a n c i  n«-

.  r odu  wy s t awi a l i  K r ó l o w i  o b r a z  n i e p r a w o ś c i  w
' ego  i m i e n i u  d o p e ł n i a n y c h ,  n i e t y l k o  n a d u ­
życia  t e  u k r ó c o n e m i  n ic  b y ł y  , a le  n . - d o  
o d p o w i e d z i a l n i  i ć  m i n i s t r ó w  i w ł a d z  v i.y  .o- 
fcych p r z e z  b e z p o ś r e d n i e  b r a t a  cćsa i  s \ K  _o 
d z i a ł a n i e  i w ł a d z ę  d y s k r e c j o n a l n ą  l en iu  H* 
d z i e l o n ą  z u p e ł n i e  z n i k n ę ł a .  W ł a d z a  ta po* 
tworc-za , ź r ó d ł o  n a j w y ż s z y c h  , bo  g o d n o ś ć  
o so b i s tą  k a ż d e g o  o b r a Ż a i ą c y c h  n a d u ż y ć ,  d o ­
s z ł a  do  t eg o s t o p n i a  z a c i e k ł o ś c i ,  z.e n u t y  
ko  w s z e l k i e g o  "stanu l ud z i  p r ź c d  siebiC p o ­
w o ł a n y c h  w s w y ch  g m a c h a c h  z n i e w a ż a ł a  j  
l ecz o s i a d ł y c h  o b y w a t e l i  s t o l i c y  , w s r o d  
t ł u m u  z g r o m a d z e n e g o  j o d u  do r o b ó t  h a ń b i ą ­
cych  z b r o d n i a r z o m  w ł a ś c i w y c h ,  d o wo l n i e  z tnu-  
s ^ ł a , i a k  g d y b y  i ą  O p a t r z n o ś ć  p r ż e z  t e n  n a d -  
t n ia r  o b e l g i  u c z u c i o m  n a r o d u  w y r z ą d z o n e j ,  za  
" " r z ę d z i e  j ego  p oś w i ę c e n i a  p r z e z n a c z y ł a .  Po  ty* 
>» g w a ł t a c h ,  po t a k i e m  w s z y s t k i c h  z a t mez en  
z d e p t a n i u ,  z i b d n e m  u p r a w n i ć  p o w s t a n i e  nife- 
l y lk o  p r z e c i w  w ł a d z y  s i ł ą  n a r z u c o n e j ,  l ecz  k to* 
r e g o b y  się  r z ą d  r t a j p r aw n i e j s z y  w ł a d n y m  k r a ­
in c y w i l i z o w a n y m  bf cżk ar n i e  d o p u ś c i ć  n ie  wa 
ż y ł ;  k t ó ż  n i e  o s ą d z i ,  że  ws z e l k i e  p r z y m i e r z e  
Po ib i ed z y  w ł a d z ą  a n a i ' bd cn i  Z e r w a n e  Z<»sta 

n a r ó d  t e n  s t a ł  się  n i e w o l n i k i e m ,  k t ó r eu i t t

w k a ż d e j  c hwi l i  k nj dar ty  z r z u c i ć  i n a  o r ę ż  p r i t *  
k u ć  b y ł o  w o l n o ?  Da lsz y  o b r a z  n i e s z c z ę ś ć  n a ­
sz yc h  i b r a c i  z b y t e c z n y  iuż  m oż e ;  l ec z  p r a jv -  
d a  go z a m i l c z e ć  n i e d o z w a l a .  P r o w i n c j e  < a 
w n i e j  do Uossj j  w c i e l o n e ,  n i e t y l k o  p r z y ł ą c z o -  
nerni  n i e  z o s t a ł y ,  n i e t y l k o  l l r a c i a  n a s ’ nln 
t r z y m a l i  n a r o d o w y c h  I n s t y t u c j i  p r z e z  o n g i  es  
W i e d e ń s k i  z a w a r o w a n y c h ;  l ecz  n a d t o  o b i e t n i ­
c a m i ,  z a c h ę t ą ,  a poi  t i n  o c z e k i w a n i e m  o b u d z o ­
n e  W h i c h  W s p o m n i e n i e  n a r o d o w e ,  sla^ y  się
p r z e s t ę p s t w e m  i z b r o t W i ą  s t a n u ,  * 
s k i  w i e j  c l awnyeh  p r o w i n c j a c h ,  ś c i g a ł  Po la -  
k ó w  k t ó r z y  się  P o l a k a m i  n a z w a ć  p o w a ż y . 1. 
S z k o l n a  m ł o d z i e ż  s t a ł a  s i ę  s z c z e g ó l n i e j  c e l e m  
s r ogo śc l .  Z ł o n a  m a t e k  w y d z i e r a n o  n i e d o r o -  
, ł c  d z i e c i ,  z n a k o m i t y c h  r o d z i n  i . a d z i e i c  w y ­
wożono  „ a  S y b i r ,  l ub o d d a w a n o  >v s z e r e g ,  z e ­
p s u t e g o  ż o ł d a c l w a .  W  u r z ę d o w y c h  p i s m a c h  i 
n a uce  s z k o ln . ' j  i ę ż y k  P o l s k i  z d j ę t y ,  u az.y n t  
w o c z y ł y  p r a w o  c y w i l n e  i s ą d o wn i c t w o 1 o l s k i t ,  
b e z p r a w i a  a d m i n i s t r a c y j n e  p r z y w o d z i ł y  o n ę ­
d z e  w ł a ś c i c i e l i  z i e m s k i c h ;  a od  w s t ą p i e n i a  n a  
T r o n  M i k o ł a i a  s t a n  się  t e n  coraZ b a r d z i e j  po* 
g o r ś z a ł ,  n a w e t  i h t o l e r a n c j a  r e l i g i j n a  wsze i 
m i  ś r o d k a m i  s t a r a ł a  «ig o b r z ą d e k  I J n i nc k ,  
w y p l e n i ć  a Ł a c i ń s k i  p r z y g n ę b i ć ;  W  K r ó l e ­
s tw i e  l u b o  iuz ż a d n a  z z a r ę c z o n y c h  K o n -  
Styt i icją  s t t o b o d  z ac bowa r ł ą  n i e  s
b o d y  t e  z n i e s i o n e  c z y n e m ;  i s t n i a ł y  i r s z c z e  w 
p r a w i e i  N a l e ż a ł o  ic i t a m  d o ś c i g n ą ć .  k a z a f  
s i ę  d o d a t k o w y  do K o n s t y t u c j i  At  ty ku 
. n n ł n i T t n  t ro s k l i w o śc i  1

u o u a i K O w y  U W   s  .

p o d  s z y d e r c z y m  p o z o r e m  t r os k l i w o ś c i  i *«* 
c h o w a n i a  u s t a w y ,  n i w e c z y ł  i e d n *  z g ł ó w n y c h  
iej  r o z p o r z ą d z e ń  od ej m u  i ąc  J z b o m  l . i w m s c ,  
i w s p a r c i e  p u b l i c z n e j  o p i n j i ,  a h a i  ewsży s 
m i a ł  t e  u św i ę c i ć  z a s a d y ,  że  K r ó l ó w ,  wol no o-  
d e b r a ć  co r a z  Ua d ał ,  a tern S a m e m  z n i e s e i t a k  
c a ł ą  K o n s t y t u c j ą  i ak  z n i ó s ł , e d e n  l e j A r t y  k u f .  
P o d  t a k ą  to w r ó ż b ą  z w o ł a n o  S e j m  w r.  
z k t ó r e g o  w s z c l k i e m i  ś r o d k a m i  s i ma  y c  i o



{brońców swobod odda li ć  się s t arano,  a Posł a 
p r zy b yw a ją ceg o  na o b ra dy ,  gwąłow nym uwie­
ziono sposobem i otoczonego Żand a rm ami  w 
c i ąg ł e j  p r zez  la t  5 aż  do wybuchnięci a R e ­
wolucj i  t r zymano  niewol i .  Pozbawiony se jm 
s i ł  swoich,  z amkn ię ty ,  s t raszony odięc i em k o n ­
s tytucj i ,  ł ud zo ny  na nowo obie tnicami  p r z y ­
ł ą c z e n i a  Prowincj i  Polskich ,  poszed ł  za ś l a­
d e m  S e j m u  1SI8  r .  lecz równie  iak w t edy 
o b i e t n i c e  sp e ł z ł y  na n i czem,  a prośby- o p o ­
wr ócen i e  od ję tych .swobód odepchn i ę t e  zos t a­
ł y .  Powszechne  obu rze n i e  sz lache tnych  u m y ­
s łów,  r oz i ą l r żeni e  c ałego Na rod u ,  p r zygo to ­
wywa ły  od dawna  bu rze  k tó r e  zbl iżenia  ś lady 
okazywać s i ę  z aczę ły ,  k i edy  śmier ć  A lexa n ­
d ra ,  ws tąpi en ie  na t ron  Mikoła i a  i z ap rz y s i ę ­
żen i e  p r zez  niego konstytuc j i  zdawały się z a­
r ęczać  żc nadużyci a us t ąpią  a swobody powró­
cą.  W krot ce  zn ik ł a  ta nadz ie ja ,  bo nie tylko 
r zec zy  pozos t a ły  w dawnym st anie ,  ale Rewo- 
lucya  P e t e r s b u r sk a  s t a ł a  .się has ł em uwięzienia  
l ub  badan  na jznakomi t szych  z Senatu  i Jzby  
P o s e l s k i e j ,  W o j s ka  i Obywatels twa mężów.  
W  k ro t ce  więzienia  Stol icy p r ze p e ł n i o ne ,  co- 
dzi eń  nowe gmachy p r zy j mowa ły  tys iączne  o- 
15ary.  Ze wszystkich częśc i  dawnej  Polski  
z pod  obcych nawet  Rządów do War szawy 
zwożono.  Udręczen i a  na k tó r e  ludzkość  się 
tvzdryga  przyswojono na  rodz inne j  wolności. ,  
a t ł u m y  n i e szczęsnych  ofiar czasem z a p o ­
mn ian ych  w c iasnych i wi lgotnych w ię z i e ­
n i a c h  śmier ć  l u b  samobójs two j e dy n i e  p r z e ­
r a d z a ł y .  Z  ob r a zą  wszelkich praw do ś l edz ­
twa ustanowiono K om i t e t  z Rossyan i P o ­
laków po większe j  c zę śc i  wo j skowych , k tó r y  
p r z e d ł u ż e n i e m  męcza rn i ,  ob i e tn icami  d a r o w a ­
n ia  ka ry  , podsj tępnemi badan i a mi  s t a r a ł  się 
j e d y n i e  o to aby wymod.z n a  obwin ionym w y ­
zn an i e  n ie i s t n ie j ące j  z b ro dn i .  Po p r ze d ł uż o -  
jueni p ó ł t o r a r o c z n e m  więzieniu , ustanowiono

dop ie ro  Sąd  Se jmowy.  B o g d y  z ob razą  wszy­
s tkich  pr aw  pope łn ion a  by ł a  zb rodn i a  uwię­
z ien i a  t ak  d ługi ego i o śmie rć  tylu ofiar p r z y ­
p ra wien i a ,  t r z eba  było ią uprawnić .  S u m i e n ­
ność Sena tu  zawiodł a  to o sz ek iw a n i e ,  i p r a ­
wie i edno my ś ln i e  n i ewinnemi  zb ro dn i  S t anu  
u zn a ł a  tych co iuż 2 lata p rze sz ło  c i erp i e l i .  
O d t ą d  zn ik ł a  różni ca  między obwinionymi  , a 
i ch  Sędzi ami ,  p ie rws i  pomimo wyroku  u n i e ­
winniającego nic wypuszczeni ,  wywiezieni  n ad ­
to do Ł e t e r sbn rga  ięczel i  w fo i t e cznych  w ię­
zieniach i dotąd  mc  wszyscy- wrópili  na o jczy­
s tą z iemię,  Senatorowie  zaś r o k  bl isko za t r zy ­
mani  za to ze Sędz iami  n ie  op rawcami  się o- 
kazal i .  W yroku og łoszen ie  i wykonani e  ws t r zy­
mano ,  oddano rozpoznan ie  iego w ładcom A d­
min i s t r a cy jnym,  a k i e dy  nakon i ec  wzgląd na 
Luroj j ę  zmus i ł  do iego ogło szeni a ,  śm ia ł  M i ­
n i s t e r  znieważyć Maies ta t  Na rodu  kar cąc  w 
imien iu  Mona rchy  najwyższą w k r a :u Meyis-  
t r a l u r ę  wykonywaiącą  najwyższa ze swoich a t - 1 
t r y ou c j i .  P 0 t ak i ch  to .czynach Cesarz  M i k o ­
ła j  ko ronować  się Kr ó l e m Polskim zamie r zy ł .  
P r zyw o ła n i  R ep rez en t a nc i  byli n i ememi  św iad ­
kami  o b rz ęd u  ponowieni a  pr zys i ąg  i ich nowe­
go z łamania .  Bo nie tytko żadne  nadużyci e ,  
w ładza  nawet  dysk rec jona lna  znies iona  n ie  
zo s t a ł a ,  ale S ena t  w sam dzień  koronacj i  z a ­
p e ł n io n o  nowemi  cz łonkami  n iepos iadai ącemi  
kwal i f ikacj i  p r zez  kons ty tuc j ą  ż ądanych ,  n i e ­
j e d n ą  r ęko jmię  nieulogłośc i  ich zdania  doią-  
cyc b .  N ie p ra w ne  obc iążen i e  i n akazana p r z e .  
d a z D ó b r  Na rodowych  mia ły  na  celu og ro m ­
n y  w z i emi  m a i ą t e k  Narodowy  rucho my m i 
r ozr ząd  ża lnym uczyn ić ,  lecz Op a t r zność  chc ia ła  
aby znaczne  summy z wykonania  w części  p l a ­
nu tego pochodzące ,  i od u ron i en i a  z achowa­
ne  s t a ł y  się z as i łk iem tyle  t er az  u ła twia j ącym 
uzb ro i en i e  na rodu .  Wr es zc i e  ostatnia poc i e ­
cha k tó r ą  Polacy za A le x an d ra  n ieszczęścia
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swoie s ł o d z i l i ,  nad / . ie i a  p o ł ą c z e n i a  z B r a c i ą ,  
p r z e z  C e s a r z a  M i k o ł a i a  o d j ę t ą  i ' 1'  z o s t a ł a .  
W s z e l k i e  i u z  w ę * ł y  b y ł y  z e r w a n e ,  od  d a w n a  
ś n i ę t y  o g i e ń  k t ó r e g o  n a  o ł t a r z a c h  o j c z y z n y  
z a p a l a ć  n i e  b y ł o  iuż  w o l n o ,  w p i e r s i a c h  t y l ­
k o  p r a w y c h  t l a ł  p o t a i e m n i e ,  i e d n a  m y ś l  b y ł a  
w s z y s t k i m  w s p ó l n a  źe  p o n i ż e n i a  t a k i e g o  d ł u ­
żej  z no si ć  s i ę  n i e  g o d z i ,  l ec z  w ł a d z a  p r z y s p i e ­
s z y ł a  s a ma  c h w i l ę  w y b u c h n i ę c i a .  P r z y  c o r a z  
m o c n i e j  p o t w i e r d z a j ą c y c h  się  w i e ś c i a c h  o w o j ­
n i e  p r z e c i w  s w o b o d o m -  L u d ó w  r o z p o c z ą ć  się  
m a i ą c e j ,  n a d e s z ł y  r o z k a z y  p o s t a w i e n i a  n a  s t o ­
p i e  w o j e n n e j  wojsk  p o l s k i c h  p r z e z n a c z o n y c h  d o  
w y m a r s z u ,  a n a t o m i a s t  R o s s y j s k i e  w o j s k a  k r a j  
n as z  z a l ać  m i a ł y .  N a k a z a n o  z n a c z n e  s u m m y  
* o b c i ą ż e n i a  l u b  p r z e d a ż y  B ó b r  N a r o d o w y c h  
p oc h o dz ą c e  i W  B a n k o  z ł o ż o n e ,  u ż y ć  n a  k o s z t a  
*ej z a bó j cz e j  d l a  wo ln ośc i  w o j n y -  L w i ę z i e n i a  
na  nowo się  z a c z ę ł y .  N i e  b y ł o  c hwi l i  do s t r a ­
c e n i a ,  s z ł o  o W o j s k o ,  s k a r b ,  z a p a s y ,  ̂ h o n o r  
N a r o d u  n i e z d o l n e g o  n i e ś ć  i n n y m  w i ęz ów  k l o -  
r c m i  s a m  się b r z y d z i ,  a  wa l c z y ć  p r z e c i w  wo l-  

. nosc i  i d a w n y m  t o w a r z y s z o m  b r o n i .  C z u ł  to’ 
k a ż d y  , l ecz  c z u c i e m  ter n s e r c e  n a r o d u ,  o g n i ­
sko z a p a ł u ,  d z i e l n a  m ł o d z i e ż  w o j sk o wa  i a k a -  
d e i u i c z n a ,  o r a z  z n a c z n a  c z ę ść  w a l e c z n e g o  g a r ­
n i zonu  i  o b y w a t e l i  n a j s i l n i e j  p r z e i ę t a  , p o s t a ­
n o w i ł a  d a ć  h a s ł o  p o w s t a n i a .  E l e k t r y c z n a  i -  
s k r a  w i e d n e j  c h w i l i  w o j s k o ,  s t o l i c ę ,  L i a j  
c a ł y  p r z e b i e g ł a -  Z a j a ś n i a ł a  n oc  2p  l i s t o p a d a  
n gn i ar n i  wo l nośc i .  W  d n i u  j e d n y m  o s w o b o d z o ­
n a  ■stol ica,  w d n i a c h  k i l k u  p o ł ą c z o n e  j e d n ą  
m y ś l ą  w s z y s t k i e  o d d z i a ł y  wo j ska  , f o r t e c e  z a -  
i g t e ,  n a r ó d  u z b r o j o n y  , b r a t  c e s a r s k i  z  w o j ­
s k i e m  r o s s y j s k i e m  n a  w s p a n i a ł o ś ć  s ię  z d a j ą c y  
* t y m  i e d y n i e  ś r o d k i e m  o c a l on y  ; o to s ą  czy-  
n y  l e j  r e w o l u c j i  b o h a t e r s k i e j ,  s z l a c h e t n e j  i 
czys te j  i ak  m ł o d z i e ń c z y  z a p a ł  k t ó r y  j ą  r o z ­
n i e c i ł .  P o w s t a ł  n a r ó d  Pol sk i  z p o n i ż e n i a  i p o ­
d l e g ł o ś c i  z m ę z k i e m  p r z e d s i g w z i ę c i e m  n i e p o -

w ro Ce n ia  w i ę c e j  do  w i ę z ó w  k t ó r e  s k r u s z y ł ,  
n i c z ł o ż e n i a  o r ę ż a  p r z o d k ó w ,  p ó k i  n i e w y w a l ­
czy n i e p o d l e g ł o ś c i  i p o t ę g i ,  i e d y n e j  swobód!  
r ę k o j m i ,  p ó k i  n i e z a b e z p i e c z y  s o b i e  t y c h  s w o ­
b ó d ,  k t ó r y c h  d o m a g a ć  się  i ako  z a s z c z y t n e j  p u ­
ś c i zny  p r z o d k ó w  i n a gl ące j  p o t r z e b y  w i e k u ,  
p o d w ó j n e  m a  p r a w o .  P ó k i  n ie  p o ł ą c z y  s ię  z  
b r a ć m i  u i a r z m i o n y m i  p r z e z  d w ó r  P e t e r s b u r ­
sk i ,  z. t e g o  i a r z m a  i ch  n ie  Wyzwol i  i  s w o b ó d  
s woi ch ,  w o l n o ś c i  i  n i e p o d l e g ł o ś c i  u c z e s t n i k a ­
mi  n i e u c z y n i .  N ie  p o w o d o w a ł a  n a m i  zadni* 
n i e n a w i ś ć  n a r o d o w a  p r z e c i w  R o s s j a n o m ,  w i e l ­
b i e n i u  i a k  m y  s z c z e p o w i  S ł o w i a ń s k i e g o  r o d u -  
S ł o d z i l i ś t n y  o w s z e m  p i e r w s z e  c h wi le  w y d a r ­
tej  n a m  na  n o w o  n i e p o d l e g ł o ś c i  t ą  m y ś l ą ,  z et 
p o ł ą c z e n i e  p o d  i e d i r e m  b e r ł e m  , i a k k o l w i e k  
d l a  nas s z k o d l i w e  , [ p r z y n i e s i e  lOto m i l j o n o -  
w e t n u  l u d o w i  uczes tn ic two-  s w o b o d  k o n s t y t u ­
c y j n y c h ,  k t ó r e  w c a ł y m  u c y w i l i z o w a n y m  s w i e -  
c i e  s t a ł y  s i ę  r ó w n i e  p o t r z e b ą  p a nu i ą c y c h ^  ia.fi 
r z ą d z o n y c h .  P r z e ś w i a d c z e n i ,  że  wo lno ść  i  
n i e p o d l e g ł o ś ć  n a s z a ,  i ak  n i g d y  dl a  o ś c i e n n y c h  
n a r o d ó w  n i e  b y w a ł a  z a c z e p n ą ,  o w s z e m  s t a n o ­
w i ł a  r ó w n o w a g ę  i p r z e d m u r z e  l u d ó w  E u r o p e j ­
s k i c h ,  t a k  i t e r a z  wi ę ce j  n i ż  k i e d y  m o ż e  i m  
b ę d z i e  p o m o c n ą ,  s t a i e m y  w o b l i c z u  m o c a r s t w  
i n a r o d ó w  z p e w n o ś c i ą ,  że  za  n a m i  g ł o s  p o ­
l i t yk i  i l u d z k o ś c i  z a r ó w n o  p r z e m ó w i .  A g d y ­
b y  n a w e t  w  t e j  w a l ce ,  k t ó r e j  n i e  t a i e m y  so­
b i e  n i e b e z p i e c z e ń s t w  ,  p r zy sz ło -  n a m  s a m y m  
b ó j  za w s z y s t k i c h  s t a c z a ć ,  u f n i  w ś w i ę t o ś c i  
s p r a w y  n asz ej  , w ł a s n e j  o d w a d z e  i p o m o c y  
P r z e d w i e c z n e g o ,  d o b i i a ć  s i ę  b ę d z i e m y  w o l n o ­
ści  do  o s t a t n i e g o  t c h n i e n i a -  A  leś l i  O p a ­
t r z n o ś ć  p r z e z n a c z y ł a  t ę  z i e m i ę  na  w i e c z n e  u -  
i a r z m i e n i e ,  ieś l i  w b o m  t y m  o s t a t n i m  w o l ­
n o ś ć  P o l s k a  na g r u z a c h  m i a s t  i t r a p a c h  s w o ­
i c h  o b r o ń c ó w  p o l e g n i e ,  w r ó g  nasz  nad^ iec.ni j  
t y l k o  p u s t y n i ą  wi ę ce j  p a n o w a n i e  s woie  r o a -  
c i ą g n i e ,  a p r a w y  P o l a k  z g i n i e  z t ą  w  ser « »

\



p o c i e c h ą ,  ' /e i cś l i  w ł a s n e j  wo l n oś c i  1 o j c z y z n y  
t i r a t o w a ć  n i e  d o z w o l i ł y  mu  N i e b a ,  ś m i e r t e l n ą  
w a l k ą  z a s ł o n i ł  p r z y n a j m n i e j  n a  c hwi lą  zagTO* 
z o n e  E u r o p e j s k i c h  l u d ó w  s w o b o d y .

tSic nad  z d r o w i e !  Ci ęż ką  i n i ebes p j eczną  ch or ob ą  
ż ł o z o n y ,  w n a j ok ro p n i e j s z y c h  okol i cznośc i ach , za  gro-  
&ony b y ł em  falą u t on i en i a  w wieczności .  Lecz  o p a ­
t r z n o ś ć  v/ a w s z e  czuwa , z n a l a z ł  się m ą /  n i eocen i ony  
l '&n G k o rą z e wi c  Lć k a j  z OJ). b i e l eć .  / naz  dla k t ó r e g o  
n ie z do l ny  ies te ip znaleść wy r az u  do olśreslenia mej 
wdz i ęc z noś c i  za n i e z m o r do w a n ą  t rosk l iwość  w moje j  
s ł abośc i  i P r z y  iaciela mego  W . S. G r un t o w n a  z n a ­
j omość  sz tuki  j t ra fne  u życ i e  ś ro d k ów l ekar ski ch  p o ­
s t a wi ły  nas w s t a n i e  z d r ow i a  za p owr ócen i e  k t ó r e go  
s k ł a d a m y  Cii cześć p u bl iczną  na j aką zdobyć  sie 1110- 
i t u i y . —  w Kie l cach  d.  l y  G r u d n i a  1S30 r.

F .  B a n a s z e w s k i  U. K.  A.  U. W .  P
Dz i ś  z i m n a  s t o p n i  8.

D O N I E S I E N I A .
Peyvna osoba p o zb a w i on a  na t e r az  f un d u s zu  z p o ­

wodu  prze,cięcia ko i mn u ui ka c j i  z mie j scem jej  i : a i f*  
t n o ś c i ,  a p r ag ną c a  p r z y ł o ż y ć  $>ję do p o w s z ec hn e  j 
o b r o n y  k r a j u ,  u p r a s z a ,  aby iaki  możny  p a t r i o t a  
r a c z y ł  iej z a f o r s z u s o w a l , i eżel i  nie więcej  t edy  
p r zy n a j mn i e j  50 czer .  z ł .  na u z b r o K n i e  syna,  p a ł a -  
i ącego naj szczer szą  chęcią  p omn o ż e n ia  swoią  osobą  
o b r oń c ó w n a r od o wy c h  swobód .  F or ś zu s  t en  , t y t u ­
ł e m  p o z yc z k i  u d z i e l o n y  i p o d  na j pe wni e j sz ą  r ę k o j ­
m i ą  , z wd z i ęcz nośc i ą  ^ wróc ony  b ędz i e ,  skoro ty lko  
g r an i ca ^ o t wo rz o ną  zos t ani e .  J j a ska wy  dobroczyi ica  
r aczy p r ze s ł ać  swój  adre s  do d r u k a r n i  Kur je r a  W a r ­
szawskiego.

J n t e r e s sowa ną  P u b l i cz n o ś ć  zawi ad ami am i£ vy 
d n i u  7 b.  m i r .  o godzinie.  3 z p o ł u d n i a  w W a r  
sz^wie ua t a r gu  p u b l i cz n y m Mu ra nó w  z wanym,  ko-  
nfe c iemno sz p a k owa t e  do wi e r z ch u  z d a t n e ,  po l a t  
4  maiące , r o s ł e ,  p r ze z  p u b l i c z n ą  l i cytacją  spazedau*  
z os t an ą . —  E r a z m  Ż e m  b r o w s  k i -  K.  T ,

J e s t  z wolnej  r ek i  do nabyc ia  P A N T A L I D N  m a ­
h o n i o w y ,  w i e d e ń s k i ,  zyczą cy  n a b y ć ,  r aczy śię w 
p r ę d c e  udać  do d o m y  z wa n e go  Cdański t  P i wn i cą  

ąd  Neto 1(33 pi»zy [Ulicy jSowomiej skiej  >v p ro s i  
o d wa l a ,  i nformucja  11 G o sp od a r za  tegofc Domu.
P o d p i s a n y  doświa dczony  i p r ze z  SiO lat  przy  ka~ 

w ł l o r j i  p r a k t y kę  w&ny L E K A R Z  ZVVTJkRZAT,  k t ó ­
r y *  %i et* Ik.u-kdnij; i*cz wszelkie  inne  doaio.w e zwie-  

k ł uo t ya ś  z d o l n y ,  a Z k t ó r e j  kwal i i ikacj i

na j l eps ze  d o w o d y  p os i ada ,  I ' o leca  si£ Szai iownyj  P u ­
b l i cznośc i  w u s ł u d z e .  M i a z k a  w D o m u clauuiej  
b.ljert.4 Rwanym p o d  h r .  3-j3 w s t anc j i  b o Z b .  Ll jca 
D ł u g a *  Z S C H O C H E U  L E  i i A U Ż  Z W I E R Z Ą T .  '

■VV Hote lu  L ip s k i m  p r z y  u l i cy  BielaiWkiej  z n a j du -  
.*« " “ s p r z e d a ż  częśc iowo lub  r azem zapas  O K O -  
\V< i  Y czystej  i m o c n e j ,  j uz  Vv K o n s u mp c j i  o p ł a -

P o d p i s a n y  ma zaszczy t  doni,es'c’ P :  P ub l i cz n ośc i ,  
i z  s p r o w a d z i ł  z zagranicy  M A S Z Y N Ę  P A R O W A  do 

' ^ ^ D Y V  ANI A S u kn a ,  K a z i m i r k ó w  i C z e r ka -  
sow Me ry no s ów,  D r a p s  de Dames  i u ż y w a n y c h  na-  
vve.t s u k i e n ,  k tó r e  to  d e ka t y zo w a n i e  nie t y l ko  s ku -  
t k u i e ,  ze suk n o  nab i er a  d obr oc i ,  oraz  up ię k s za  k o ­
lo;-, n i ep r zy jmu i e  k u r z u ,  dós t a ie  g l ans  k t ó r eg o  do 
zda rc i a  nie t rach,  i d ek a t y z u i e  bez  ż ą d n e g o  zna k u  i 
z a ł a m  k u ,  lecz n a w e t W s z e l k i e  uch y bi en i e  fabryc zn i e  
w post  r z y ga n iu  i t k a n i u  u l epsza .  Gd y ż  na n owy  
sposob  do zv\yz r z e c z o ne g o  d e k a l yz o wa n i ą  u r z ą d z o ­
na  Maszyną  p i er wsza  p r z ez e m ni e  do Sto l i cy  s p r o ­
w a d z o n a  zos t a ł a .  Co do  u mi a r k ow a n e j  ceny  i r y ­
ch ł e j  u s ł u g i ,  r aczący innie zaszczycić  sweini  ohbta-  
1 u nkami  nie u ch ib n i e  zado wo l uj onemi  zos t aną .  Ob-  
s t a iu n k i  do  t e j że  Ma szyny  p r z y j mu j ą  sae u p o d p i ­
sanego  na Kr akowsk i e t n  P rz e d m i e ś c i u  pod  N r  4^5,  
na  p i er wsze m p i ę t r z e  od f r o n t u .  —  Z ic ta iń s h i .

NL.  P o n i e wa ż  u wi ad o m io n o  mn i e  , £e P ug i l a r e s  
c z e r wo ny  safianowy o k t ó r y m  w dn i u  3 b.  m.  d o n o ­
szono , ina z n a j dować  s i ę ' u  i akiej ś  s ł uż ąc e y  ua m u -  
r a no wi e  , w z y wa  się p r z e t o  aby osoba t;» r a cz y ła  
odd ać  ws p omn i on ą  z g u b ę  do r ed ak c j i  K u r j e r a  , 
g dz i e  j eże l i  się chce wi dz i eć  z wł aśc i c i e l em o s o b i ś ­
cie o godz i ni e  rai ;o 8 l ub  10 w ł as n o r ęc zn i e  wy na d -  
grsulzę jej ucznnyość ,

P o d a i e  się do P u b l i c / n ę j  w i a d o m o ś c i ,  i£ są na 
s p r ze d an i e  vy H o t e l u  D r ez d e ń s k i m  Nr;  55ó.  t  li*a 
D ł u g a ,  r óżne  M A R Y N A T Y  iako t o , Lo ss o ś  w ę d z o ­
ny Ma ry no wa n y  i M i n o gi  m a r y n o w a n e ,  %a p o m i e r ­
z ą  cenę.

W  d n i u  5 b, m.  [w p o ł u d n i e ,  wy b ie g ł a  K L AG  Z 
s ka rogn i ada  , z d z i edz i ńca  d om u  p rzy  Ul icy N’a l e n -  
NTr.  &>3e. k toby  w i e d z i a ł  gd? i e  się z n a j d u i e , 'KO* 
k t ob y  s c h wy t a ł  n iech  da wiadomość  do właświeiaJ* 
t e j ż e  Kami en i cy  W g o  C i e s i e l s k i e g o , a p r zy z w o i t ą  
n a g r o dę  odb ie r za .  W  k az dyu i  razie klacz  ta poszd-  
k i w a n ą i  będz i e  u n i e p r a wn e g o  właśc ic ie la .

T E A T R  N A I 1 0 D U W Y .  J u t r u  3  m *


